
FRANCISZEK LEŚNIAK

Aptekarze w Krośnie
(1551 —  1625)

R z e m io sło  a p te k a rsk ie  było  począwszy od połowy XVI 
s t u le c ia  dość l i c z n ie  reprezentowane w K ro śn ie , a d z ia ła l 
ność n iek tó ry ch  aptekarzy (np. Pawła P io tro w sk iego ) aż nad
to  widoczna1 . * i

0 dotychczasowych badaniach w d z ie d z in ie  h i s t o r i i  
aptekarstw a p is a ł  M. Horn, Z dziejów  aptekarstw a w ziem i 
przem yskiej i  sa n o ck ie j do połowy X V II w ieku, Z e s z . Nauk.
WSP w Opolu, H is to r ia , 1971, z .  8 , s .  2 1 . Za przewodnik b i 
b lio g r a fic z n y  może słu ż y ć  praca W. Hoeskego, B ib lio g r a f ia  
p o ls k ie j  h is t o r i o g r a f i i  farm aceutycznej (1 8 1 6 -1 9 7 1 ), Warsza
wa 1973. Z omawianym tematem wiąże s ię  dość o b fita  l i t e r a 
tu r a , m .in . F .  G ied ro yć, M a teria ły  do dziejów  fa rm a cji w daw 
n e j P o ls c e . S p is  aptekarzy (w. X IV -X V I I I ) ,  Warszawa 1905;
W.W. G łow acki, Dawne o rga n iza cje  zawodowe aptekarzy p o lsk ich  
Farm. P o l . ,  1964, t .  2 0 , nr 3 /4 ,  s .  7 3 -8 1 ; nr 7 , s .  263-266; 
nr 9 /1 0 , s .  337 -342 ; te n ż e , Egzamin uczniów ap tekarskich  
w X V II w. w P o ls c e , A rch. H is t .  M ed., 1964, t .  2 7 , z .  З , 
s .  2 6 5 -2 7 9 ; te n ż e , Przynależność organ izacyjna aptekarzy 
w dawnym Poznaniu, Poznań 1937; te n ż e , P rz y w ile j aptekarzy
i  kramarzy przem yskich z r .  1591, Farm. P o l . ,  1963, t .  19, 
nr 7 , s .  129-130; W.W. Głow acki, B . Stępniew ska, S ta tu ty  ce
chu cyrulików  w Rzeszow ie, A rch. H is t .  M ed., 1959, t .  22 , 
s .  567 -575 ; B . Koskow ski, Czy aptekarz w P olsce  n a le ż a ł do 
cechu, Wiad. Farm ., 1918, R . 4 5 j nr 1 3 /1 6 , s .  6 5 -7 1 ; L . Ko- 
e tr z e ń s k i . M a teria ły  do h i s t o r i i  aptek w ie lk o p o lsk ich , t .  1, 
Warszawa 1929; J .  Lachs, Dawne aptekarstw o krakow skie, Kra
ków 1933; S .  Proń, tóusaeum Poloniae Pharmaceuticum seu a r t i s  
pharm aceuticae ex perim en talis  spectrum . Rzecz o m uzealnic
tw ie historycznym  aptekarstw a w P o ls c e , Warszawa 1967; W. 
R oeske, 0 m ateria ły  do h i s t o r i i  aptek ziem i krakow skiej, 
B i u l .  I n f .  PTFarm. Oddz. Kraków, 1959, nr 3 , s .  8 -1 1 ; E . 
Sw ieżaw ski, K . Wenda, Z dziejów  aptekarstw a w dawnej P o ls c e , 
I :  S p is  aptekarzy za is tn ie n ia  R z e c z y p o s p o lite j, P r z e g l .
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Na początku l a t  p ię ć d z ie s ią ty c h  XVI wieku wzmiankowa
ny b y ł t u t a j  n ie ja k i  Jakub a p te k a rz . Łączyły  go (być może 
za pośrednictwem żony R egin y) ja k ie ś  zw iązki rodzinne z P i l -  
znem, skoro otrzymywał stam tąd s p ła ty  . M ieszkał w Krośnie 
przy u l .  W ę g ie r s k ie j, w domu, k tó ry  po je g o  śm ie rc i w 1555 
roku z o s t a ł  sprzedany Jakubowi Baranowi b ia ło sk ó rn ik o w i3 .

Je g o  m ie jsce  z a ją ł  P io t r  K l i b la t h .  Wiemy, że na po
czątku  1,557 roku za pośrednictwem Jakuba B orisow skiego p is a 
rza grodu^sanockiego oddawał d łu g  Stan isław ow i Schymborowi 
z Krakowa^. W k ilk a  m iesięcy  p ó źn ie j zm arł. Je g o  b ra c ia  -  
Paweł b e n e f ic ja ł  k o ś c io ła  w Kowalowych (k o ło  J a s ł a )  oraz 
s z la c h e tn ie  urodzony S e b a stia n  -  z l e c i l i  przeprowadzenie 

^praw spadkowych sz la ch c ic o w i Janow i Sarchowskiemu. Najważ
n ie jszym  zadaniem, ja k ie g o  p o d ją ł s ię  p le n ip o te n t, b yła  
sprzedaż a p te k i m ie szczą ce j s ię  w kam ienicy Hieronima Stano 
(d z iś  -  Rynek nr 1 2 ) . K u p ił ją  Klemens P io tr o w sk i, syn P io 
tr a  K lib la th a , za 128 z łp  i  zobow iązał s ię  s p ła c ić  d łu g i 
c ią ż ą ce  na j e j  h ip o te c e  (Fabianowi Baldo z F lo r e n c ji  kupco
wi krakowskiemu -  56 z łp ;  Dandiemu z Sanoka -  б z łp ;  Micha
łow i Długoszowi sukiennikow i krośnieńskiem u -  87 z ł p ) 3 . 
Otrzymał te ż  w spadku trochę gotów ki (18 talarów  w ęgiersk ich ) * 2 3

B i b l i o g r . - H i s t . , 1881, t .  I ;  K . Wenda, Aptekarze dawnego 
Lwowa, NOWe C z a s . A p te k ., R . 1 1 /4 6 , 1920, z .  2 ,  s .  2 3 -2 5 ; 
ten że*  Czy aptekarz w P o lsce  n a le ż a ł do cech u , Wiad. Farm. 
1920, R . 47 ; nr 5 /6 ,  s .  6 7 -6 8 ; nr 7 / 8 ,  s .  95-97*

2 Archiwum Państwowe w Przem yślu, O fficiu m  Sca b in a le  
Crosnense. B a n i t ia l ia  (d a le j  c y t :  O SC), rkps nr 2 , s .  51 
(1551 r . ) .

3 Tamże, s .  6 9 , 297 (1 .  1551, 1 55 5).
* Archiwum Państwowe w Przem yślu, O fficiu m  Consulare 

Crosnense. A cta C on su la ria  (d a le j  c y t :  O CC), rkps nr 16, 
s .  247.

' * 5 OSC, 2 , s .  581 -583 ; 3 , s .  416 , 437 (1558 r . ) .
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i  towary ap teczn e^ . P io tr  K lib la th  pochodził prawdopodobnie 
z rod zin y s z la c h e c k ie j . Był pierwszym udokumentowanym po
siadaczem  a p te k i w K roénie .

Klemens P iotrow sk i u czy ł s ię  rzem iosła  ap tekarskiego  
u swego o jc a . Zręczny w in te re sa c h , p o r z u c ił wkrótce d z ia 
ła ln o ś ć  aptekarską i  z a ją ł  s ię  handlem hurtowym towarami ko
lon ialn ym i i  z io ła m i. L ata  obecności zawodowej w Krośnie 
znaczone były pojaw iającym i s ię  przy je go  nazwisku o k re ś le 
niam i: "a p o th e c a r iu s" , "pharm acopola", " i n s t i t o r  pharmaco- 
p eu s", " aromat a r i u s " . B y ł r a jc ą  krośnieńskim  od 1584-90 ro
ku, do swej śm ie rc i^ .

Oddany licznym  zajęciom  Klemens scedował aptekę na 
młodszego b r a ta , Pawła P io tro w sk ieg o , k tó rego  nazywano po 
p rostu  Pawłem aptekarzem . T rz e c i z b r a c i , Jan  Ja n czy -P e lczo w - 
s k i ,  r z e ś n ik , m ieszkał najpierw  w K ro śn ie , a od 1535 roku

O
w Strzyżow ie . W ro d zin ie  ż y l i  dość zgod n ie , jednakże po
śm ierci Klemensa popsuły s ię  sto su n k i Pawła z bratową R e g i-

q
ną na t l e  sporu o aptekę . 6 7 8 * * li

6 OSC, 3 , s .  405 (1558 r . )
7 OSC, 5 , a . 10; 9 , s .  509; OCC, 16, s .  575 (1 . 1562- 

-1 5 8 9 ) .
8 OSC, 8 ,  s .  260; OCC, 17, s .  695 (1 . 1582, 1585).
^ OCC. 18, s .  305 (1591 r • ) •  R e je s tr  poborowy w oj. 

ru sk iego  z 1589 roku (Źródła d zie jo w e, t .  X V II I ,  c z . 1, opr. 
A . Jab łon ow sk i, s .  60) wymienia ty lk o  jednego aptekarza 
w K ro śn ie . F . G iedroyć ( M a t e r i a ł y . . . ,  s .  39/» S .  Proń (Mu- 
s a e u m ... ,  s .  5 3 9 ), E . Swieżawski i  K . Wenda (Z dziejów  a p te - 
k a r s t w a .. . ,  s .  443) o rzekają  zgod n ie , że był nim Paweł P io 
tro w sk i. ї/ i ę c e j  szczegółów  na temat aptekarzy k rośn ień skich  
przynosi dopiero praca M. Horna (Z dziejów  a p te k a rstw a .. . ,  
s .  24 , 2 6 , 3 0 ) .  Tenże au to r tw ie r d z i, i ż  w la ta c h  1576-1626 
w K rośnie pracowało 7 aptekarzy i  wymienia ic h  nazw iska. By
l i  t o :  Jan  aptekarz (1 5 7 6 ), Paweł Latew icki (1 5 7 6 -1 5 9 4 ), Pa
weł P iotrow sk i (1 5 9 2 -1 6 0 1 ), F i l i p  Korbanowicz (1 6 1 4 -1 6 2 6 ), 
K r z y sz to f H elczner (1 6 1 7 ), Mucjusz C a n te l l i  (1 6 1 7 ), Hieronim 
C a n t e l l i  (1 6 2 5 ). Te skąpe inform acje zaw ierają  sporo n ie ś c i 
s ł o ś c i .  Pom ijając kw estię datowania czasu pobytu wymienio
nych aptekarzy w K rośn ie , n ależałob y poczynić k ilk a  dalszych  
k o r e k t. Jan  aptekarz to  z pewnością Jan  Kossow ski. Paweł



146 F ra n ciszek  Leśniak

Paweł aptekarz v e ł  P io trow sk i b y ł na swój sposób po
s ta c ią  n iezw ykłą . Poch odził z n ie z b y t m ajętn ej ro d zin y , le c z  
zdopingowany b ły sk o tliw ą  k a r ie rą  s ta r s z e g o  b r a ta , zab rał s ię  
e n e rg iczn ie  do gromadzenia w łasn ej fo r tu n y . Prow adził a p te 
k ę , handlow ał, p o d ją ł s ię  p ro d u k cji s a l e t r y .  Z a c ią g a ł przy 
tym kredyty na prawo i  lew o, n ie  zawsze b a czą c , czy s ta rc z y  
mu m ajątku na ich  zw rot. N a ra z ił s ię  na k ilk a n a ś c ie  proce
sów, z k tórych  parę c ią g n ę ło  s ię  la ta m i; n ieobce mu b yły  te ż  
awantury, w k tó re  wdawał s ię  z w ie lk ą  o ch o tą . Przez bez ma
ła  ćw ierć wieku b y ł obywatelem krośnieńskim  n a jc z ę ś c ie j  f i 
gurującym na kartach  k s ią g  m ie js k ic h .

Po raz pierw szy wzmiankowany b y ł w 1567 roku jako  w ła
ś c i c i e l  a p te k i w K ro śn ie , w k tó r e j  s p ła c a ł  wówczas d łu g za
c ią g n ię ty  u S ta n isła w a  Klimkowicza kupca'® . W s z e ść  l a t  póź
n ie j  o sk a rży ł swego w ie r z y c ie la  przed sądem wójtowskim o 
k radzież s r e b e r . Po odrzuceniu pozwu z g ł o s i ł  rew iz ję  do S ą 
du Wyższego Prawa N iem ieckiego w Krakow ie5 * * * * 10 * 12' .  K o n flik t  mię
dzy Pawłem aptekarzem a Stanisław em  Klimkowiczem ro zg o rza ł 
na nowo przy o k a z ji  poręczania długu 60 z łp  40 g r ,  k tó re  w i
n ien  b ył Ja n  Kossow ski aptekarz k ro śn ie ń sk i Węgrowi Jerzemu 
S k a r io s s i  (ScharochenЯ  ̂ .Według zeznań Klimkowicza Paweł a p te 
k a rz , któremu z ty tu łu  rękojemstwa za niew ypłacalnego Kossow
sk ieg o  n a le ż a ła  s ię  połowa a p te k i , z a ją ł  wbrew umowie c a łą ,

aptekarz se n io r  nigdy n ie  b ył wzmiankowany jako Paweł L a te -  
w ic k i, le c z  jako  P io tro w sk i (syn P i o t r a ) .  K ucjusz C a n te l l i
doktor medycyny zam ieszkały w K rośnie od 1609 roku najpraw
dopodobniej n ie  zajmował s ię  aptekarstw em . C z y n ił to  d op ie 
ro je go  syn Hieronim . M. Horn tw ie rd z i d a le j  ( s .  3 0 ) , że 
w 1617 roku Mucjusz C a n t e l l i  k u p ił od K rzy szto fa  H elcznera
aptekarza i  p ó źn ie jsze go  w ójta przem yskiego aptekę w K ro śn ie .
Prawdą j e s t j  odbyła s ię  wówczas ta  tr a n s a k c ja , le c z  d o ty 
czy ła  a p te k i H elcznera z n a jd u ją ce j s ię  w Przem yślu.

10 OSC, 4 , s .  288 .
"  Tamże, s .  4 9 1 -4 9 3 , 497-
12 Tamże, s .  5 4 7 -5 4 8 .
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wypędzając z n ie j  n iefortu n n ego d łu ż n ik a . Klimkowicz przed
s ta w ił  in te r e s u ją c ą  z punktu prawnego propozycję -  czu jąc  
s ię  posiadaczem połowy wspomnianej a p te k i , c h c ia ł  w n ie j  
ponownie u m ieścić Jana Kossowskiego jako dzierżawcę do cza 
su sp ła ce n ia  przez n iego  długów. Z a sk a rży ł przy tym Pawła 
o spowodowanie szkód, na ja k ie  ic h  obu (bezrobotnego Kosso
w skiego i  Klim kowicza) n a r a z i ł ,a  s tr a ty  w ycenił na ok. 100

13z łp .  Sąd wydał wyrok przychylny d la  stro n y  sk a rżą ce j , a 
sami zainteresow an i zawarli sa ty sfa k c jo n u ją c ą  ic h  ugodę 
w 1576 roku 1^ .

Paweł aptekarz z o s ta ł  wkrótce w ła śc ic ie le m  kamienicy 
w Rynku i  z a ło ż y ł w n ie j  aptekę (d z iś  -  Rynek nr 7 )}  od swe
go b ra ta  Jana Jan czy  nabył r o lę  w B ia ło b rzega ch , za k tórą  

15
z a p ła c i ł  80 z łp  .

Szczę śliw a  k a rta  odw róciła s ię  od Pawła pod koniec 
1584 roku, k iedy to  u w ikłał s ię  w proces ze Stanisławem  
Pudłowskim kuśnierzem , późniejszym  r a jc ą  krośnieńskim . Od
tąd b y ł ju ż  częstym  klientem  sądów różnych i n s t a n c j i ,  pro
cesy zaś sk u te czn ie  nadwerężały zasoby finansowe i  dobrą 
sławę a p tek a rza . Trzeba jednak przyznać, że wykazywał 
w n ich  duży s p r y t , k tó ry  um ożliw iał mu wychodzenie obronną 
ręką z w ielu  o p r e s j i .

W o s ta tn ic h  dniach październ ika  1584 roku w domu S ta 
nisław a Pudłowskiego d oszło  do awantury, w wyniku k tó r e j  go
spodarz z o s ta ł  p ob ity  d o tk liw ie . Stw ierdzono u n iego trz y  
krwawe rany (jed n ą nad prawym okiem, dwie na prawym u d z ie ) , 
je g o  zaś żonie Annie o d c ię to  p alec u r ę k i .  Poszkodowany 
tw ie r d z ił ,  że rany te  otrzym ał od Jana F aru reja  d z ied zica

OSC, 7 , s .  37 , 45-46  (1575 r . ) .
Tamże, s .  212 .
OCC, 17, s .  51; OSC, 6 , s .  648 . Paweł aptekarz 

obligow ał na swsj r o l i  w B iałobrzegach  40 z łp , k tóre  był wi
nien Agnieszce Kucharzowej z Rymanowa: OSC, 8 , s .  260 
(1582 r . ) .
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Garbowa, a le  z ło ś ć  wyładował na Pawle ap tekarzu , zapewnia
ją c ,  że to  w łaśn ie on sprowokował ca łe  n ie s z c z ę ś c ie 1^ . We
dług zeznania u cze stn ik a  tych  wydarzeń, Seb a stia n a  H anzlo- 
w icza r a jc y ,  Paweł aptekarz przyprow adził do domu Pudłow
sk ieg o  mocno ju ż  podchmielonego s z la c h c ic a  i  tam "Pudłow ski 
podawał panu Farurejow i s z k la n ic ę  wina, wczem pan Faru rej 
j ą ł  mówić i  wymawiać s i ę ,  że go pani małżonka przed miastem 
czek a . Zaczem Pudłowski r z e k ł -  zostaw  tu  u mnie panią mał
żonkę sw oją , a ja  j e j  będę opiekunem dobrem.Wtem mu s z k la 
n icę  u derzył pan F a r u r e j, a mnie (H anzlow icza) w twarz 
i  z winem u p a d ła ". Według św iadka, F a ru re j byłby na tym po
p r z e s ta ł ,  gdyby n ie  jego  kompan, k tó ry  podochocony alkoho
lem s ta n ą ł po s tr o n ie  s z la c h c ic a . Z a jś c ie  skoń czyło  s ię  

17ogólną b ija ty k ą
Odtąd Pudłowski s t a ł  s ię  nieprzejednanym  wrogiem a p te 

k a rza , szkodząc mu, gd zie  ty lk o  było  to  m ożliwe, m .in . wyko
r z y s t a ł  moment, k iedy wdał s ię  on w awanturę ze s z la c h c ic a 
mi -  Janem Starzechow skim , Karskim oraz Grzymałą i  spowodo
w ał, że nazwany fu ria tem  Paweł, sądzony b y ł w s p e c ja ln ie  
przygotow anej na ten  c e l  " iz b ie  p r z y s ię ż n ic z e j"  i  skazany 
na karę a r e s z tu * 17 18.

Paweł aptekarz od 1584 roku z a s ia d a ł w ław ie sądow ej, 
zaś S ta n isła w  Pudłow ski, k tó ry  w tym c z a s ie  b ył cechm istrzem  
k u śn ierzy , a g ito w a ł za usunięciem  go z tego  urzędu. Swego 
czasu w y ra z ił s ię  p u b lic z n ie : "Chcesz ty  n iego d zien  między 
ławnikami s ie d z ie ć  i  spuszczać prawo m ie js k ie " 19. Mając du
ży a u to r y te t  wśród sta rszy zn y  cechowej i  poparcie ówczesnych 

rajców , Je r z e g o  Loryncza, Marcina K rzysztofow icza  i  Łukasza

OSC, 8 , e .  467 .

17 OCC, 17, s .  6 3 8 -639 .
18 Tamże, s .  668 (1585 r . ) .
19 Tamże, s .  719 (1586 r . ) .
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P ra isn e r a , sform ułował p r o te s t  do s ta r o s ty  sanockiego Je r z e 
go Mniszcha przeciwko Pawłowi, donosząc że desygnowany do 
rady m ie js k ie j  w 1588 roku aptekarz n ie powinien z o sta ć  wy
brany, gdyż a k tu a ln ie  obciążony b y ł licznym i długami i  n ie  
zakończonymi procesam i. Mćwił "Uczciwy P an ie , n ie  wiem, j e s t  
l i  rzecz  godna, aby s ie d z ia ł  w rad zie  Paweł ap ty k a rz , gdyż 
j e s t  naganiony. . . "  i  d a le j  " . . .m y  Pawła aptykarza w rad zie  
mieć n ie  chcemy"2^ .

Prowadząc od k ilk u  l a t  ożywioną d z ia ła ln o ś ć  handlową, 
m iał P io tro w sk i tych  długów co n iem iara. Wymieńmy najważ
n ie js z e :  u Adama Mysłowskiego z Isk rz y n i do wykupienia 
srebrną zastawę po s io s t r z e ;  u Marcina Tworzydły burm istrza 
k rośn ień sk iego  60 z łp ; u W ojciecha F r id r ic h a  z J a ś l i s k  56złp  
za zastaw ione p łó tn o  (we w rześniu 1586 roku z o s ta ł  wtrącony 
do a re sz tu  jako niew ypłacalny d łu ż n ik ); u Michała Węgrzyna 
dwa postawy sukna; u szlach ciców  -  M ikoła ja  M leczki 90 z łp  
i  u Urbana W roczyńskiego 44 z łp  . Ratował s ię  sprzedażą 
domu swej żony Anny, k tóry  otrzym ała w posagu od o jca
B a rtło m ie ja  G o rth lera  szew ca. Uzyskane tą  drogą 90 grzywien

22przezn aczył na s p ła tę  M leczki i  F r id r ic h a
Próbował swych s i ł  w p rodu kcji s a le t r y ,  na co uzyskał

23w 1587 roku k o n cesję  z rady m ie js k ie j  . Wytwórczość ta  
p rzeb iega ła  jednak z oporami, więc Paweł aptekarz p rze n ió sł 
swe in te re sy  na pewien czas do K a lis z a . S ta ło  s ię  to  w 1588 
roku. Wkrótce po śm ierci żony Anny o ż e n ił s ię  powtórnie 
i  pow rócił do Krosna^4 . Do rodzinnego m iasta  sprow adziło go 
parę wytoczonych mu w tym o k resie  procesów. Jeden z n ich  d o-

20 OCC, 18, s . 118-120 (1588 r . ) .
21 OSC, 8 , s . 394, 537 , 558; 9 , s . 15,

17, s . 719; 18 , 8 . 8 ,  25-26 (1 .  1 58 3 -1586 ).
22 OSC, 6 , s . 817; 9 , s .  106, 107; OCC

(1586 r . ) .
23 OCC, 18, s .  54
24 OSC, 6 , s . •9»

P-00 9 , s .  242; OCC, 18,

35, 92; OCC 

, 18, s .  64

s .  305, 322

»
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ty c z y ł  a p te k i, k tó rą  w ydzierżaw ił w 1588 roku Walentemu S o -  
chaczewiczowi mieszkańcowi B ie cz a 2 "5. W l ip c u  1590 roku Pa
weł P iotrow sk i w racając z K a lis z a  przez Kraków d ow ied ział s ię , 
że dzierżaw ca a p te k i n ie  ty lk o  n ie  s p ł a c i ł  wierzycieli Pawła 

w myśl umowy czynszow ej (180 z ł p ) ,  a le  k o r z y s ta ją c  z o k a z ji  
u k ra d ł,co  s ię  d a ło , ze sklep u  i  za b ra ł ze sobą do Zam ościa, 
gd zie  zam ieszk ał. Walenty Sochaczew icz b r o n ił s ią  tw ierd zą c , 
że poprzednia żona Pawła Anna n ie  dopuszczała go do a p te k i, 
przez co p o n ió sł s t r a ty  i  wobec te go  uznał za spraw iedliw e 
zabrać w c z a s ie  choroby Anny tro ch ę  rzeczy  -  apteczkę po
dróżną o w a rto śc i 12 z łp  z medykamentami szacowanymi na 
20 z łp .  Była to  w ięc rekompensata za opiekę nad Anną (7 z łp  
na le c z e n ie )  oraz pozostawione w K rośnie mydło (wycenione 
na 24 z ł p ) .  Paweł aptekarz doprowadzony do p a s j i  o d r z u c ił 
tłum aczenia Sochaczew icza, o sk a rży ł go o "sp u sto sz en ie" a p te 
k i ,  a o p isa rzu  m iejskim  zam ojskim, k tó ry  b ył pośrednikiem  
w t e j  sp ra w ie ,w y ra ził s i ę ,  że "n ie  ty lk o  rę k ę , a le  i  s z y ję  
go d zien , aby mu u c ię to , z ł y ,  n ie cn o tliw y  cz ło w ie k , bo ź le  
p is a ł " 2” .

Z łe  u kład ały  s ię  te ż  s to su n k i z bratow ą, R eg in ą , wdo
wą po Klem ensie kupcu korzennym. M a cie j Mayer kupiec i  r a j 
ca k ro śn ie ń sk i sprawujący w j e j  im ieniu  opiekę prawną nad 
majątkiem  po zmarłym mężu zagarn ął te ż  po u c ie cz ce  Sochacze
w icza Pawłową aptekę i  n ie  c h c ia ł  j e j  oddać, mimo iż  ten  
p o n ió sł znaczne k o szty  p rz y je ż d ż a ją c  do Krosna ("Jam  z żoną 
p rz y je ch a ł i  c z e la d z ią , k o sz t u tr a ty  m ieszkania podjąłem , 
rzeczy  z Krakowa do a p te k i przywiozłem , co sob ie  sza cu ję  na 
200 z łp  i  p ro sz ę , aby aptekę wedle r e g e s tr u  ro zk a za ły  od
d a ć " )25 26 2 7 .

25
Dzierżawa obejmowała część  n ieruchom ości, na k tó rą  

sk ła d a ły  s i ę :  " iz b a  murowanaг na górze s k le p ik  podle t e j  
iz b y , komora d la  s ł u g i ,  piwnica na przodku, s ta jn ia  na parę 
koni i  kuchnia na p oły" (OSC, 9 , s .  2 3 3 ).

26 OSC, 11, s .  62-66 (1591 r . ) .
27 OCC, 18, s .  305 (1591 r . ) .
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Paweł z a s ta ł  w K rośnie nieprzychylną dla s ie b ie  sy tu a 
c j ę .  Przeciwna je go  powrotowi była  ro d zin a , gn ęb iły  go niepo
zakończone procesy o d łu g i , a także obojętn ość władz m ie j
s k ic h . D oszło  do te g o , że za sk a rży ł przed radą m iejską Ma
c ie ja  Zimona w ójta  sądowego o s tr o n n ic z o ś ć , tw ierd zą c ,że  
kiedy w szedł do urzędu, ten  p rzy w ita ł go słowami: "W itaj 
panie Żelazny (że lazn y  -  ze względu na lic z n e  p ro cesy)" 
i  n ie  c h c ia ł  nawet s ły sz e ć  o poparciu  jego  a p e la c ji  dc sądu 
k ró lew sk iego . Paweł s tw ie r d z ił  te ż  gorzko:

"Tu zaś przyjechaw szy do Krosna, jako mnie przyw ita
no, wszystkim  to  j e s t  wiadomo, m iasto  uczciwym p ow ita n iem ... 
jako  ja k ie g o  zb iega  do w ięz ie n ia  dano i  rzeczy  w szystkie  
zaaresztow ano, gd zie  i  do tych  czasów s ą " .

T w ie rd ził d a le j ,  że d z ia ła  mu s ię  krzywda, gdyż z urzę
du w ójtow skiego n ie  wydano mu dekretów królew skich  ani i n -  
nych pism . Powodem tego  stanu rzeczy b ył chyba zadawniony 
spór ze Stanisław em  Pudłowskim. Aptekarz pozbawiony m ająt
ku z a ję te g o  przez w ie r z y c ie l i ,  chcąc chronić swych in te r e 
sów, trzym ał s ię  u parcie  Krosna i  czas ja k iś  m ieszkał w na
m iocie pożyczonym mu przez s ą s ia d a , Tymoteusza K a n a fo lsk ie - 
go s z la c h c ic a  w ęgiersk iego  m ieszkającego w K rośn ie . Pudłow
s k i  próbował s ię  go pozbyć napadając podobno zb ro jn ie  w no
c y . Zeznania Pawła poparte świadectwem Tymoteusza K a n a fo l- 
sk ieg o  i  M elchiora R u szela  r a jc y  brzm iały n a stęp u jąco :

"Pan Pudłowski napadł na mnie w nocy, gdym ju ż odpo
czywał w łóżku  swym z synem swym, ja  poczuwszy, że s ię  do
bywają do nam iotku, porwałem s ię  z łóżk a i  p rzy tu liłe m  do 
ziem ie i  krzyknąłem na pana Tymoteusza, a wtem na g ło s  mowy

OO ^
D łu gi Pawła a p tek arza : 324 t a l .  węg. Prokopowi Kar

lik o w i z J a ś l i s k  za kredytowy zakup towarów dokonany przez 
Andrzeja Pucza zwanego Tworzydłą (OCC, 18{ s .  74-75» 9 9 );
100 z łp  Janowi Jędrzejow skiem u sukcesorow i Anny wdowy po 
W ojciechu Libuszy kupcu krośnieńskim  (OSC, 9 , s .  461; 10, 
s .  6 0 ) ; 80 z łp  Janowi Grzymale sz la ch cico w i (OSC, 9 , s .  492) 
i  k i lk a  innych.

29 OCC, 18, s .  318, 322 (1591 r . ) .
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s trz e lo n o  z półhaku, będąc n a b ity  czterem a kulam i, chcąc 
mnie haniebnie zamordować, a pan Tymoteusz mnie rato w a ł, 
sam s t r z e la ją c  z półhaku".

Poszkodowany w y lic z y ł swe s t r a t y  p on iesion e w sporze
z Pudłowskim na wysoką kwotę 600 z łp ,  sądy n ie  d ały  jednak

30wiary o sk a rż y c ie lo w i, odd ala jąc  je g o  pozwy .
Przykry zapewne d la  obu s tro n  b y ł prowadzony w l a 

tach  1589-1594 spór Pawła P io tro w sk iego  ze swym s io s tr z e ń 
cem Pawłem Dunikowskim z Tarnowa, posiadaczem a p te k i w Kro
ś n ie . Paweł Dunikowski upoważniony swego czasu przez wuja 
k u p ił d la  n iego  na jarmarku w Ja ro s ła w iu  cu k ie r  za 73 z łp  
od Abrahama Żyda z Sambora . P io tro w sk i n ie  w ró c ił mu póź
n ie j  w yłożonej na towar gotów ki, tłum acząc s i ę ,  że sam zo
s t a ł  przez Żydów oszukany w cze śn ie j przy sprzedaży wyprodu
kowanej przez s ie b ie  sa le try"*2 . Wynikałoby w ięc z te g o , że 
wyprowadzony w p ole  przez Abrahama kontrahent m iał prawo 
powetować s tr a tę  na handlu cukrem. Jednak to  p rzed sięw zię 
c ie  b yło  w ątpliw e m oraln ie , skoro m usiał za to  w szystko za 
p ła c ić  s io s tr z e n ie c  jak o  p o r ę c z y c ie l . W tym duchu o rzek ł 
sąd , w ysyła jąc P io trow sk iego  na następną odsiadkę do a r e s z 
tu  m ie jsk ie g o , gd zie  s p ę d z ił  ponad rok i  uwolniony z o s ta ł  
dopiero za poręczeniem obyw ateli k ro śn ie ń sk ic h , M acieja
Sycznera ratu szn ego i  Tomasza R yglera  szewca, których  b ła -

33g a ła  o to  R egin a , żona Pawła aptekarza .

Paweł P io tro w sk i m iał szansę je s z c z e  raz "sta n ą ć  na 
n o g i" ,  gdy odebrał w reszcie  aptekę z a ję tą  w cześn ie j przez 
bratową Reginę} otrzym ał te ż  ruchom ości, będące na przecho
waniu u p r z y ja c ió ł  w K r o ś n ie ^ . Trudno mu b yło  jednak p rz e - 30 31 32 33 34

30 OSC, 9 , s .  344 .
31 Tamże, s .  451} ÖSC, 11, s .  360 (1589 r . ) .
32 OSC, 11, s .  131 (1591 r . )
33 Tamże, s .  144, 250; OCC, 18, s .  462 ( 1 .  1 5 9 1 -1 5 9 3 ).
34 OCC, 18, s .  469} OSC, 1 1 , s .  362 (1593 r . ) .
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łamać b a rie rę  n ie p rz y ln o śe i wobec swej osoby w m ie śc ie , 
czego dowodem rea k c ja  M elchiora R u szela  na pozew Pawła o 
zwrot n ie w ie lk ie j  sumy p ien iędzy (1594 r . ) .  R uszel zbył 
oskarżenie słowami; . }w ta k  długim c z a s ie  13 z ł  15 g r  Pa
weł aptekarz zniyśla so b ie  u m nie", dopow iadając; "Paw ełj^..] 
ju ż  n ie ra z  p r z y s ię g a ł ,, jako  przeciwko panu Urbanowi (B ieu  
c k ie m u ,r a jc y ) , także przeciwko sio strze ń co w i swemu w Krako
wie (Dunikowskiemu), przed Urzędem JM Marszałkowem"3 3 .

Na odbudowanie w iarygodności w łasn ej osoby n ie  s t a r 
cz y ło  ju ż  Pawłowi cz a su . Zad ziw iający  swą en ergią  w d z ia 
ła ln o ś c i  zawodowej, handlow ej, a także w ro z lic z n y ch  proce
sa ch , m iał odwagę podejmować sprawy niepopularne i  ryzyko
wne. W ostatecznym  rozrachunku, j e ś l i  chodzi o m ajątek, 
zamknął ż y c ie  bilansem  ujemnym, natom iast sk a la  doznań, ja 
k ie  go sp o tyk a ły  była wyjątkowo duża, ja k  na średniozamoż
nego m ieszczan ina.

Skomplikowane sprawy spadkowe po śm ierci Pawła ap te 
karza p rz e sz ły  na je g o  syna Pawła aptekarza ju n io ra . Ja k  
wynika ze ź ró d e ł, z rz e k ł s ię  on całk o w icie  praw do o jca  do
mu w Rynku (d z iś  -  Rynek 7 ) na rzecz  Jana Jęd rzejo w sk iego  
d z ie d z ica  w si Potok za 200 z łp  odstępnego, a także do r o l i  
w B ia ło b rze ga ch . Zatrzym ał ty lk o  o ficyn ę  aptekarską w k a - 
m ienicy po s t r y ju  Klemensie kupcu^ .

W dobrach stosunkach z Pawłem Piotrowskim  seniorem
b y ł Tomasz Domański -  to  je g o  przewidywał Paweł na swego

37ewentualnego następcę . Domański p o sia d a ł własną oficyn ę 

aptekarską m ieszczącą e ię  w kam ienicy M acieja Syczn era, 35 36 37

35 OCC, 18, s .  513 (1594 r . ) .
36 OSC, 11, s .  668; 10, s .  302» B ib lio te k a  PAN w Kór 

n ik u , O fficiu m  Sca b in a le  Crosnense (1 . 1596-1610) (d a le j 
c y t ;  BK, O SC), rkps nr 1353,  s .  557-560 (1 . 1596, 1602).

37 OSC, 9 , s .  348 (1589 r . ) .
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m iał te ż  spory m ajątek , k tó ry  je g o  b r a t G a b r ie l szacow ał na 
1500 z łp ,  żąd ając s p ła ty  od D oroty , wdowy po Tomaszu-38. 
Utrzymywał b l i s k ie  kon takty z Janem Czechowiczem aptekarzem 
lwowskim3 9 . Domańscy s t a l i  dość wysoko w h ie r a r c h ii  sp o łe c z 

n e j Krosna. Dorota p ochod ziła  ze znanej p a trycju szo w a k ie j ro 
dziny Sikorów -  b yła  s io s t r ą  Łukasza S ik o r y , kupca i  r a jc y  
oraz c io tk ą  Jana S ik o rsk ie g o  i  Wawrzyńca Grucy, plebana 
w P i l ś n i e .  Oni to  po j e j  śm ierci w 1601 roku sp r z e d a li  ka

m ienicę Dobiesławowi Gruszczyńskiem u d zied zico w i Próchna za 
800 z łp 4 0  41 42.

Nie mamy dowodów, czy p o z o sta ł w K rośnie Szymon a p te 
k a rz , syn Jana B ia ła sz k a  s te lm a ch a -k o ło d z ie ja  k ro śn ie ń sk ie 
g o . Z n o ta tk i sporządzonej w 1589 roku dowiadujemy s i ę ,  że 
otrzym ał on s p ła tę  w w ysokości б grzywien z domu r o d z i c i e l 
s k ie g o , n ależącego  wówczas do Jana Rospundowskiego szewca4 ' . 
Podobnie trudno mówić o obyw atelstw ie m iejskim  Pawła Łaben- 

ck iego  a p tek a rza , k tó ry  b y ł obecny u R eg in y , wdowy po A lb in ie
Bartholow iczu z K a lis z a , żony Pawła aptekarza sen io ra  w c z a -

. . . 42s ie  j e j  choroby
W pierw szych dwóch d z ie s ię c io le c ia c h  X V II wieku w ięk

szo ść  u słu g  a p te k a rsk ich  prowadzona była przez F i l i p a  K or- 
banowica. Je g o  córka Regina w yszła za mąż za Donata z Ruvy, 

Włocha, k tó ry  zam ieszkał na s t a łe  w K ro śn ie , on z k o le i  b y ł 
p rzy ja cie lem  Małego C a n te lle g o  z Rzymu, doktora medycyny 
i  mieszkańca Krosna w la ta c h  1609-16244 3 . F i l i p  Korbanowic 

c ie s z y ł  s ię  zaufaniem u lu d z i m. i n .  Jana z ło tn ik a  z Tyczyna,

38 Tamże, s .  4I 6-417 (1589 r . ) .
39 Bk, OSC, 1353,  s .  502-503 (1601 r . ) .
40 OSC, 10, s .  527.
41 Tamże, s .  5 .

42 OSC, 11, s .  399 (1594 r . ) .
43 OSC, 19, s .  202 (1614 r . ) .
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p oręczył d łu g i  Marcina F i o l i  murarza, przechowywał k le jn o ty  
pani Katarzyny D id yń ak iej z Pruchowic, a także na życzenie 
Ju s tu sa  Romera, d z ie d z ica  Je d lic z e ,o d b ie r a ł  p ieniądze od j e 
go w ęgierakich  kontrahentów4 4  45 46.

Po 1625 roku zajęciem aptekarskim trudnił się jeszcze 

syn Małego Cantellego, Hieronim4^.

Proces k s z ta łc e n ia  czeladników  a p tek arsk ich  na mi
strzów  b y ł zapewne b a rd z ie j skomplikowany od nauki innych 
zawodów. Zawód ten  wymagał odpowiednich p re d y sp o zy c ji, a 
przede wszystkim  posiadan ia  u m ie jętn ości p isa n ia  i  cz y ta n ia . 
E lita r n y  system  k s z ta łc e n ia  doprowadzał c z ę sto  do zawężania 
s p e c ja ln o ś c i  do je d n ej bądź paru rod zin  w m ie śc ie , w których 
przekazywano u m ie jętn o ści z o jca  na syn a. Klemens i  Paweł 
P iotrow scy b y l i  synami P io tr a  K lib la th a  ap tekarza; po Pawle 
aptekarzu su k ce sję  o b ją ł  uczący s ię  w je go  w a rsztacie  syn 
Paweł aptekarz ju n io r . Zjaw isko to  n ie  b yło  jednak bezw zglę
dną regu łą  -  w aptece F i l ip a  Korbanowica p o słu g i cze la d n icze  
s p e ł n i a l i :  P io tr  Bocheński z Bochni i  Marcin Chodorowic 
z Krosna***.

Apteka z d e f i n i c j i  s łu ż y ła  wyrobowi i  sprzedaży leków. 
XVI s tu le c ie  p rzy n io sło  znaczne o s ią g n ię c ia  w tym z a k r e s ie . 
R o zsze rz y ł s ię  asortym ent środków stosowanych w le c z n ic tw ie  
przez c z ę s ts z e  u ciek an ie  s ię  do środków chemicznych, prze
ważnie pochodzenia m ineralnego (zw iązki s ia r k i  przy zw alcza
n iu  "pow ietrza morowego"; r t ę c i  przy le cz e n iu  chorób wene
rycznych; m ied zi, ż e la z a , antymonu, ołow iu , s o l i  i t d . ) .  Po
sługiw ano s ię  te ż  metalami szlachetnym i ( z ło t o ,  s r e b r o ) , 

drogim i kamieniami i  bursztynem . W dalszym c ią gu  leczono 
zio łam i oraz lekami pochodzenia zw ierzęcego . Zbieractw o

44 Tamże, s. 941; OSC, 12, s. 49, 751 (1. 1620, 1625).

45 OSC, 12, s. 718 (1625 r.).

46 OSC, 19, s. 183; 12, s. 694 (1. 1612, 1625); W.W. 

Głowacki, Egzamin uczniów..., s. 265-274.
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i uprawa ziół dostarczała surowca do sporządzania mieszanek 

leczniczych w aptekach. Korzystano też z drogich komponen

tów pochodzących z krajów zamorskich4*̂.

Sam wyrób i sprzedaż medykamentów nie był zajęciem do 

chodowym. 0 wiele większe zyski przynosiła sprzedaż deta

liczna towarów kolonialnych, rzadkich produktów żywnościo

wych, środków czystości, świec, olejów, a także lepszych 

gatunków wina i wódek. Na sprzedaży tych artykułów bogacili 

się też aptekarze krośnieńscy. Paweł Piotrowski handlował
J O

m.in. cukrem, mydłem, świecami, pieprzem i szafranem ; je

go brat Klemens zajął się handlem hurtowym towarami kolo

nialnymi, ziołami i produktami aptecznymi} Jan Kossowski wy 

twarzał i sprzedawał leki ziołowe oraz przyprawy korzenne49

Działalność handlowa przysporzyła majątku niektórym 

aptekarzom. Po śmierci Tomasza Domańskiego żona odziedzi

czyła po nim zasobny dom, klejnoty srebrne, złote, drogie 

kamienie, perły, ubrania, kobierce, wozy, konie, narzędzia 

aptekarskie, cenione na 1500 złp' . Podobny, jeśli nie bo

gatszy zestaw ruchomości posiadał F i l i p  Korbanowic, w apte
ce zaś: "konewek cynowych większych 39, puszek cynowych róż 

nych 49, kubek apteczny cynowy, mensurę półkwartną cynową, 

moździerzy wielkich 3 i jeden mały z mosiądzowym posteli- 

kiem, szali miedzianych 2, mosiądzowych 3, flaszkę cynową 

apteczną..., oficynę zupełną w półkach z puszkami, gwicht

składany funtowy, alembików 2 maluśkich aptecznych, ksiąg
51

aptecznych drukowanych 3" . Aptekarze mieli także podręcz- * 48 49 50 51

Л П
ą Historia kultury materialnej Polski w zarysie, 

t. 3 od XVI do połowy XVII w., red. A. Keckowa, D. Molenda, 
Wrocław 1978, s. 409-411.

48 OSC, 8, s. 502 (1585 r.).

49 OSO, 7, s. 37 (1575 r.).

50 OSC, 9, s. 416-417 (1589 r.).

51 OSC, 12, s. 1420-1422 (1630 r.).
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ne a p te c z k i, których  używ ali w c z a s ie  podróży bądź te ż
52w n a g łe j p o tr z e b ie , np. przy u d zie la n iu  p ierw szej pomocy

N ie z ła  kondycja majątkowa c z ę ś c i  aptekarzy krośnień
sk ich  wyrażała e ię  m .in . w posiedaniu kam ienic przy Rynku 
(Paweł P io tro w icz  w la ta c h  1583-1590; Tomasz Domański w l a 

tach  1588-1589; F i l i p  Korbanowic -  do 1621 r . ) .  Ich  u d zia ł 
w sprawowaniu władzy w m ieście  b ył jednak bardzo n ik ły . J e 
dynie Paweł aptekarz z o s ta ł  w 1584 roku wybrany ławnikiem, 
k tó rą  to  fu n k cję  z d o ła ł utrzymać z trudem przez c z te ry  l a 

t a 52 5 3 .

52 OSC, 11, s .  64 (1590 r . ) .  P o r . W. Roeske. Apteka 
"Pod Murzyny" w Krakowie według inwentarzy z l a t  1565 i  1604, 
Kw art. H is t .  K u lt .  M a te r ., t .  17: 1969, z .  1, s .  2 3 -4 1 ; t e 
g o ż , Z h i s t o r i i  naczyń aptecznych w P o lsce  od XVI do połowy 
XIX wieku (Z Muzeum Farm acji AM w Krakow ie), Farm. P o l . ,
1970, t .  2 6 , nr 9 , s .  77 1 -7 7 7 ; te g o ż , Zb iory  Muzeum Farm acji 
w Krakowie, Kw art. H is t .  K u lt .  M a te r ., 1968, R . 16, nr 2 ,
s .  4 1 3 -4 2 3 .

53 Szczegółow e u sta le n ia  d otyczące stosunków własno
ściowych i  składu osobowego urzędów k rośn ień sk ich  zawarte 
z o s ta ły  w rozd zia ła ch  I I I  і  IV  oraz ta b e l i  39 zn a jd u ją ce j 
s ię  w rozpraw ie d o k to rsk ie j "Krosno w czasach Odrodzenia. 
S tu d ia  nad zasied len iem , stosunkami własnościowymi, produk
c ją  i  wymianą towarową", przygotowanej przeze mnie pod k ie 
runkiem p r o f .dra hab. F e lik s a  Kiryka w In s ty tu c ie  H is t o r i i  
WSP w Krakowie.


